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5. Resztujący szacunek zapłaci nabywca 
w skutek wyroków Sądowych klassy.fikacyą 
ustanawiających z procentem 5 od 100 od dnia 
licytacyi.

6. Gdyby w ciągu dni 8 po licytacyi zna­
lazł się pretendent ofiarujący 4 tą  część wy- 
żey nad wylicytowany szacunek , obowiązany 
będzie nayprzód złożyć takową w gotowiznie 
W Depozyt sądowy, gdyż jedynie obok kwi­
tu zgłoszenie swe uczynić może.

7. Czynsze należeć będą od dnia licyta­
c j i  do nabywcy, który kontraktu dzierżawne­
go jako. intabulowanego Starozakonnyin dzier- 
żawcom dotrzmać obowiązany.

Term inu  do licytacyi takowey ustanawia­
j ą  sik

Pierwszy na dzień 9 Stycznia 1833 r.
D ru g i  na dzień 9 Lutego 1833 r-
Trzec i  na dzień 9 Marca 1833 r.

Licytacyą tę z strony powódki popiera P.
W i  ncenty Szpor Jtdwoknt G. P. D.

- W z y w a ją  się przeto na licytacyą takową 
w Sali Audyencyonalney Trybunału  w gm a­
chu pod L . 106 w Krakowie od godzin. 10 
rano swe posiedzenia odbywającego, nas tą­
pić m a jąc ą ,  tak  w'szyscy chęć licytowania 
mający, jako  też wszyscy w jerzycie le , aby 
pod rygorem wyłączenia ich wierzytelnosjci 
złożyli piodukcye swych praw na pierwszym 
terminie licytacyi.

W  K rakow ie d. 26 Października 1832 r.
J a n ic k i  Z .  P . T ryb.

W  dniu 6 Listopada r. b, o godzinie 9tej 
ranney w sukiennicach odljędzie się licytacya 
dwóch futer lisowych, materyą pokrytych, ze­
garka złotego i dwóch sztuczek drelichu; zaś 
W dniu 13 Listopada r. b . o godzinie 9iey 
ran n e j  w Kazimierzu pod L . 123 odbędzie się 
licytacya różnych sprzętów dom ow ych , jako- 
t o ; komody, stołków, suk ien ,  książek żydo­
wskich i t. pł 

K raków  dnia 26 Października 1832 r.
J . S ło d k o tc s k i. A. S.

■

< S D ? ę g f  $ f c t c u t 3 ę & 0 U ) a .

P O L S K A .
W  a r  a z  m c  a  23 P a ź d z ie r n ik a .

Dnia 19 b. m. woyska Cesarsko -Rossyj- 
skie ukończyły manewra jesienne, na któ­
rych szczegolniey w tym dnin pomimo nie- 
zupelney pogody, zna jdow ała  się znaczna

liczba ciekawych widzów. Awangarda, k tó ­
r ą  J W .  gubernator hrabia W i t t  dnia 10 pod 
dowództwem je n e ra ła -P o ru cz n ik a  Sulima 
wysłał ku Łow iczow i,  (gdyż tylko częścio­
wo garnizon W arszawski mógł wychodzić,) 
spotkała dnia 14 pod Łowiczem nadcho-. 
dzący korpus jenerała  kawaleryi barona 
Krentz. T u  rozpoczęła się b itwa, która przy 
naytrudnieyszych obustronnych ewolucyach, z 
uporem i zręcznością trwała do wieczora; po­
czem awangarda dowodzona przez jenerała  
Sulima cofnęła się do Bolimowa. Dnia 13 
obadwa korpusy uważały się wzajemnie w po­
ruszeniach, nad brzegami Rawki. Następne­
go dnia , jenerał-porucznik Sulima, nakazał 
ouwi.ót do Szymanowa, przyczein jego tylna 
straż miała wiele do czynienia z przeciąga­
ją c ą  silą korpusu' uderzającego na nią. N a­
zajutrz korpus jenerała  Kreutz uskutecznił 
przejście przez rękę Pissia pod wsią K ask i 
Gdy zaś od tey wsi aż do Błonia, powiększaj! 
części zasiane pola się z n a jd u ją ,  wstrzyma­
no się przeto od wszelkiey zaczepki i kor­
pus W arszawski cofnął się do W  oli na linią 
pierwszą byłych Polskich fortyfikaćyj, a kor­
pus jenerała  Krentz zają ł Włocliy, założy­
wszy swóy obóz na przeciw temuż korpuso­
wi. W  piątek o godzinie i l s t e y  rano .  kor­
pus zaczepny uderzył gwałtownie na pierwszą 
linią  korpusu odpornego Warszawskiego. —  
J W .  gubernator hrabia W itt  nadesłał znaczno 
posiłki w tym dniu swemu korpusowi, naa 
którym sam obiąl dowaiżtwo. Między W o ­
lą  i Czystem oba woyska walczyły i nacie­
rały na siebie z wielką natarczywością, na­
reszcie po wielu usiłowaniach, udało się j e ­
nerałowi Kreutz swą przemagającą siłą za­
ją ć  Czyste i szturmem zdobyć Wolę. Tern  
się ukończyły tego jesienne manewra, i wszy­
stkie woyska przy odgłosach muzyki weszły 
do W arszawy. JO  N ią ź ę  Feldm arsza łekN a­
miestnik K ró lew ski,  oświadczył wszystkim 
dowódcom, jenerałom, officeroin i żołnierzom 
swoje zadowolenie, za dokładne wykonanie 
tych ćwiczeń. _ ( g . i i  .)

f ł  O S S Y  A.

P e t e r s b u r g  1 P a ź d z ie r n ik u ,  

Dnia 27 z. m. P. Bligh Poseł nadzwyczay- 
ny i minister pełnomocny króla Jtnci Angiel­
skiego,. miał zaszczyt przedstawić się N. Ce­
sarzowi i  złożyć swe listy w iersy teke .
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